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Londyn 2*2.11, y drugim dniu debaty w Izbie Gmin nad wynikami konferencji krymskiej 
jedynym niemal przedmiotem zainteresowań ̂ Vyła sprawa Polski. Konserwa ty wny poseł PET- 
HKilCK oświadczył, że jednym z głównych źródeł si-fy Wielkiej Brytanii jest jej system 
parlamentarny'. Nawet w czasie wojny nie obawia sî t ona krytyki wysoko postawionych o- 
361» i ich polityki. W Wyniku decyzji krymskich Polska ma stracić połowę swego teryto­
rium, 1/3 ludności, rródeł nafty, połowę przemysłu chemicznego, siły wodnej.
Niewiadomo czy wszystkie te straty mogą hyc nadrobione przez kompensacje terytorialne 
na zachodzie. Postanowienia konferencji krymskiej są niezgodne z traktatem polsko - 
sowieckim, Kartą atlantycką i traktatem polsko - angielskim z 1939 r. Oznaczają one 
piąty rozbiór polski na przestrzeni ostatnich 200 lat. Nie będzie pokoju w Europie 
przez najbliższe 100 lat, jeżeli zasada poszanowania przyjętych zobowiązań nie będzie 
przywrócona. Gdyby Rosji potrafiono wytłumaczyć,, że w jej interesie leży współpraca z 
sąsiadami na warunkach honorowych i sprawiedliwy oh to miałoby to decydujący wpływ na 
pokój w Europie.

Międ zy nar odov/a_ komis Ja_ winna _ sprawować _ ty mc zas ową_ włądzę_ w_Po 1 so e 
Poseł SAUGDY (konserwatysta) mówił : Szanuję Stalina dlatego, że nie odstąpił od za­
sad dobra narodu rosyjskiego, wątpię, czy dobro Wielkiej Brytanii wymaga, aby zgodziła 
się ona na oderwanie od Polski jej wschodnioh ziem. Zamiast tworzyć w Polsce rząd jed­
ności narodowej, trzeba było oddać władzę w ręce międzynarodowej komisji, ktoraby urzę­
dowała dc czasu wyborów w Polsce i podczas nich. Domagać się należy, aby natychmiast 
usta2̂  deportacje ludności z polski, aby wywiezieni uprzednio powrócili do swych do­
mów, aby oswobodzor rzystkich więzionych w obozach koncentracy jrych, ary wojska ro­
syjskie przestał1 jn:.możliwiać istnienie w Polsce wolności słowa i prasy, aby wybory 
odbyły się pod kontrolą międzynarodową, aby ziemie polskie znalazły siśt pod nadzorem^ 
mieszanych garnizonów wojsk sojuszniczych, aby. polskie siły zbrojne, walczące obecnie 
za granicą mogły wziąć udział w głosowaniu i ab,v wreszcie korespondentom prasy zagra­
nicznej umożliwić wjazd dc Polski.  ̂ %

Gło 3y _ zwolennikpwn decy z J i_ kry ras kich
Poseł z partii pracy GUT oświadczył, że decyzje krymskie są "triumfem światowej mąd­
rości politycznej”. Pcseł niezależry 3R0WN powiedział : "Gdyby w Jałcie nie aoszło do 
ugody, byłoby to katastrofą dziejową”. Komunista GALLA.CHER twierdził, iż motywem ja­
kim kierowała się grupa posłów, którzy wnieśli poprawkę, była "nienawiść do Związku So­
wieckiego”. . , ,

Inne wątpliwości
Poseł RAIKES (konserwatysta) oświadczył^Iż~byłoby lepiej, gdyby z ustaleniem wschod­
niej granicy Polski zaczekano do konferencji pokojowej. Inny z posłow wyraził przypu­
szczenie, że "decyzje krymskie w sprawrie Polski prawdopodobnie nie będą trwałe", Pole­
mizując z tym'twierdzeniem następny mówca oświadczył : "Nie uważam, aTry podpis Stalina 
pod deklaracją krymską nie lłył wart papieru, na którym został złożony".

Mowa Edena
Odpowiadając na krytyki postanowień konferencji krymskiej, Eden, który przemawiał os- • 
tatni w dzisiejszej detacie stwierdził, iż decyzje w sprawie Polski powzięte zostały 
przez cały brytyjski gabinet wojenny* Wschodnie granice Polski były stale kry ty kowaną 
przez wszystkie rządy Wielkiej Brytanii, Uznanie Traktatu Ryskiego wstrzymane zostało^ 
przez Wielką Brytanię przez 2 lata, Kiedy wreszcie rada ambasadorów .uznała tę granicę 
to z inicjatywy Wielkiej Brytanii uznanie to- zaopatrzono zastrzeżeniem, ze odpowie­
dzialność za linię graniczną spada wyłącznie na Polskę; i Rosję. Przyznana Polsce Mało­
polska wschodnia miała otrzymać autonomię, Autonomiczny rząd jednak nigdy tam nie pows­
tał. Również traktaty o mniejszościach narodowych nie Vyły nigdy przez Polskę wykonywa­
ne, Powodowało to wiele tarć i międzynarodowych zadrażnień, Na terenach na wschód od 
linii Curzona Polacy nigdzie,, z wyjątkiem Lwowa i Wilna, nie stanowią większości. Rów­
nież wokół tych ' -i.h.st są tereny, gdzie Polacy są mniejsiością. Słabością przedwojen­
nej Polski było 1 j posiadała zbyt liczne mniejszości narodowe, ̂ oraz że istniał 
"korytarz pomorski". Nowa Polska, która obecnie powstanie, będzie równie silna jak Pols-

(dokończenie na str,2.)
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liii Rząd rumuński gen. Radescu podał się 
dzisiaj do dymisji. Po Bukaresztu przylał sowiecki jvi- 
oekoinisarz spraw zagranicznych. V/ysęynski.

rierlin_28^ilGoebbels wygłosił dziś przez radie mowę, 
w której oświadczył :"W ciągu ostatnich tygodni sytuac­
ja nasza bardzo się pogorszyła. Przeżywamy kryzys, ale 
nie katastrofę. Rzięki przerażającej sile ich ofensywy, 
udało się bolszewikom wejść daleko wgłąb Niemiec. Sytu­
acja nasza jest bardzo poważna, ale nie'należy tracić 
nadziei. W takiej samej sytuacji była Rosja w roku 1941* 
Wszy3cy przypuszczali, że już zbliża się jej koniec.Tyl­
ko przywódcy rosyjscy slLc stracili nadziei, porwali za 
3ohą swój naród i odparli niebezpieczeństwo. V takiej 
samej sytuacji była Anglia w roku 1940. Świat ma głuche 
uszy na krzyki, milionów Niemców, męczorych przez Mongo­
łów sowieckich. Płaczą niemieckie kobiety, płoną niemie­
ckie miasta, a to wszystko dzieje się dlatego, że Anglią 
i Ameryką rządzą Żydzi. Jest to największy wstyd, ż e -w 
'chwili, gdy Niemoy walczą z barbarzyństwem stepów, Euro­
pa zachodnia zadaje im cios z tyłu. Nie mamy już żadnych 
sojuszników, walczyny sami, bo śmierć jest lepsza od 
przegranej. Jeśli przegrany wojnę, to będzie to oznaczać, 
Że bogini historii nie jest boginią, ale prostytutką.
Nie wszystko Jest jeszcze stracone. Anglia jest zmęczo­
na wojną. Eomby. latające powodują coraz większe straty. 
Wojnę podwodną prowadzić będziemy jeszcze z większą siłą. 
Rosja poniosła olbrzymie straty.’Amerykańscy żołnierze 
nie wiedzą o co walczą. Brytyjskie Imperium już przegra- 
ło_ wojrie. Narody europejskie patrzą na Polskę i widzą co 
warte są angielskie obietnice.
KOLONIA I DUSSELDORF POT OGNIEM AMERYKAŃSKIEJ ARTYLERII

Paryż 28.II. Oddziały I armii amerykańskiej przekroczy­
ły ” w" ¿Tpuińctach rzekę Erft i znajdują się obecnie w od­
ległości 10 km. od Kolonii. Kolonia jest pod ciężkim og­
niem artylerii. Ze względu bezpieczeństwa nie podawane 
są wiadomości o postępach IX armii amerykańskiej, 'wiado­
mo jednak, że ominęła ona miasto Munohen-Gladbaoh i że 
artyleria jej ostrzeliwuje Dusseldorf oraz ważny węzeł 
kolejowy Neuss. Dalej na północy oddziały kanadyjskie 
oczyściły już zupełnie Kalkar i toosą ciężkie walki na 
ostatnich umocnieniach linii Zygfryda. Na południu od­
działy III armii amerykańskiej oczyściły _ już całkowicie 
miasto Bitgurg i zbliżają 3ię do Trewiru. Na wschód od 
Saarburga prawe skrzydło tej armii minęło już wszystkie 
umocnienia linii Zygfryda.

ROSJ^^_^LIŻĄJ4_SIL_D0 MŁTYKU

Moskwa_28.11. Wojska Rokossowskiego,posuwające na
Pomorzu niemieckim, doszły już na odległość wzroku do 
Bałtyku. Linia kolejowa Szczecin - Udansk, biegnąca rów­
nolegle do wybrzeża morskiego, jest już pod obstrzałem 
artylerii•sowieckiej między miastami Koszalin a Słupsk. 
Dalej na południe Rosjanie zdobyli dziś Szczecinek.

MOWA EDEN A
(dokończenie ze str.l.) 

ka przedwojenna, a może 
nawet silniejsza. Po tam­
tej wojnie Polska bardzo 
pragnęła oałego Górnego 
Śląska - teraz będzie go 
miała. Proponowane w cza­
sie debaty cofnięcie uzna­
nia przez trzy mocarstwa 
zarówno rządu londyńskie­
go jak i rządu lubelskie­
go nie Jest propozycją 
praktyczną. W Polsce,prEez 
którą przechodzą linie ko­
munikacyjne armii ręsyjs- 
kiej musi istnieć jakaś 
właaza administracyjna. 
Stwierdzam to, chociaż mó­
wię otwarcie, że nie lubię 
rządu lubelskiego. Również 
nie można było zaprosić 
obu rządów do Jałty. Gdyby 
je zaprossono to konfere­
ncja trwałaby jeszcze 
dzisiaj. Ustanowiona komi­
sja trzech mocarstw w Mo­
skwie ma właśnie za zada­
nie skontaktowanie się z 
obiema stronami i doprowa­
dzenie do utworzenia nowe­
go rządu w Polsce. Prowa­
dzimy obecnie koresponde­
ncję z władzami sowiecki­
mi, aby na ziemie polskie 
zostali dopuszczeni bry­
tyjscy obserwatorzy,kto- • 
r^y nadsyłaliby sprawoz­
dania o stanie rzeczy,ja­
ki tam perTuje. Wielka Bry­
tania nie uzna żadnego 
r^ądu polskiego, jeżeli 
■będzie uważała, Ż3 nie 
jest on dostatecznie rep­
rezentatywny i jeżeli nie 
¥ędą doń wchodzić przeds­
tawiciele wszystkich pol­
skich wielkich partyj po­
litycznych i znane osobi­
stości. Dopóki nie uznamy 
takiego rządu, uznawać 
będziemy rząd polski wr 
Londynie, chociaż nie bę­
dę ukrywać, że nasze sto­
sunki z obecnym rządem 
nie sąf tak dobre, jak z 
poprzednimi rządami pols­
kimi. Nowa Polska będzie 
zupełnie niezależna, lecz 
"będzie musiała zawrzeć 
traktat przyjaźni z Ros­
ją-
Głosowanie nau poprawką. 
Zgłoszona poprawka do 
wniosku zaufania dla 
rządu (treść jej podana 
we wczorajszym numerze) 
zesteła odrzucona 396 gło­
sami przeciw 25. Dziś po­
nownie przemówi Churchill» -

L3ISJJDWĄ ROOSEAELTA 
^  2 BY I i ?? Ii i I "*Pń e#y d ent
Rooseyelt na pokładzie a- 
merykańskiego -okrętu woje­
nnego pc wrócił do St.Zjedn. 
W czwartek -przemawiać bę­
dzie przed połączonymi Iz­
bami na temat konferencji 
krymskiej.

ROOSEVELT I STALIN 
II iïIâL III .LONDYNU _ Y

Frezy dent-
Roosevelt ma odwiedzić Lo­
ndyn na początku lata b.r. 
4o skończeniu wojny w Eu­
ropie, spodziew/ane jest 
przybycie do Dondynu Sta­
lina.


